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IRTL EES "POWAZNE Z RYBA 


prawą sorgo wczesnego, i jakie uprawa tój rośliny mogiaby nam 
zapewnić korzyści. 


P r odukcya SOTĘOWAa W przemyśle do- | W tym celu obsiałem w połowie maja 1 hekt., czyli pół 


Z morga magd. nasieniem sorgo, które sprowadziłem z Warszawy. 
mowym 1 fabrycznym, Ziemia pod uprawę użyta, była piaszezysto-gliniasta, bogata w 


próchnicę, ciepła, kwalifikująca się w każdym razie pod uprawę 
żyta, częścią jęczmienia, położona w ogrodzie, nieco pochylona ku 
stronie północno-zachodnićj, i od tych stron zasłonięta wysoką 
i ścianą drzewa, przed 7-u laty mierzwiona, przez następne 4 lata 
Uchwalony przez Towarzystwo Przemysłowo-Rolnicze > aad zajęta była pod uprawę ziemniaków, a zatóm w mierzwę nie bo- 
e projekt podania: do Ministeryum. Wynik doświadczeń | gata, natomiast dostatecznie oczyszczona z chwastów. Uprawa 
w W. Ks. Poznańskićm). była: w jesieni poorano na 5 cali głęboko, na wiosnę po dosta- 
Możemy to sobie przyznać, iż na kontynencie europejskim | tecznóm osuszeniu się ziemi, przestrzeń tę pobronowano; skoro 
wyprzedziliśmy inne kraje wprowadzeniem kultury wczesnćj trzci- | zielsko zeszło, odwrócono i pobronowano, dwa dni przed siawem 
ny sorgowój amerykańskiój, która pierwsze u nas odbyła do- | POOrano jeszcze raz, powleczono i powalcowano walcem gładkim. 
świadczenia wychowawcze, a jakkolwiek, jest to dopiero począt. | Na tak przysposobionój ziemi, w 3- stopowych kwadratowych od- 
kowaniem, nie ulega najmniejszój wątpliwości, iż roślina ta wie- | Stępach, zasiano pod znacznik poprzednio 24 godzin moczone 
rake przedstawiająca pożytkowanie, zarówno w przemyśle go- gey om po sagi a. fu dit E AREPA a gi 
spodarczym domow i Soat | asienie w przeciągn 10-ciu dni z ; ię z po- 
ukiytkien, V8.„18E. Manfasnym, „bardmo,. poźądanymy Je czątku bardzo leniwie, po > Somoro czterech NIEDO buj- 
Dla tego przeznączamy tu dla niój stałą rubrykę, zapisując | nie rozrastać się zaczę'o; pielenie plantacyi nie wymagało wcale 
wszelkie w tój uprawie i Wetotia zła ROSES RASA tak | zachodu, gdyż zielska nie wiele było, kazałem jednak dwa razy 
w kraju jak i za granicą, aby nie dać się uprzedzić i w dalszym | pleć: pierwszy raz kicdy rośliny ledwo co odrastały od ziemi i 
rozwoju tój produkcyi. | to na około roślin ręcznie, resztę przestrzeni pierwszy i dragi 
Produkcya sorgowa zdoła, jak wiemy dostarczyć obfitego | "3% gracą konną i grabiami. W końcu lipca sorgo znacznie już 
materyału, nietylko w syropach, w każdóm nawet najmniejszóm | 59 rozrosło, na początka września po części już się wykłosiło, 
gospodarstwie na użytek domowy, lub na zbyt do cukrowni albo | W październiku doszło od 7—8 stóp wysokości. W sierpniu rzu- 
dystylarni, ale i materyała z wyciśniętych łodyg na papier, albo Cila Się na plantacyi wielka ilość trawy „Echinochloe crus gali,“ 
do znacznego pomnożenia Środków nawozowych, a przy tém wszy- | która na rozwój sorga żadnego nie mogła wszakże już mieć wpły- 
stkióm w ogóle przyczynić się może znakomicie do pomnożenią Wu, gdyż to bardzo już wyrosło, trawa ta rozrastała się więc na 


paszy., ? | | miejscach przerzedzonych przez nieoględne pielenie, dla tego zo- 
arówno więc dla gospodyń wiejskich, jak gos j | stawiłem je w spokoju. 3 
przemysłowców, produkcya ta ala ptk, nie YE rabe Ry | Pomimo, że prawie cała planżacya została nietknięta aż do 


spodarczą  Kijowskie Towarzystwo Przemysłowo-romicze, wzięło | listopada sorgo nasienia nie osadziło. W północnych Stanach 
też już pod szczególną opiekę tę nowo występującą na ukrajń- | Ameryki dojrzewa podobno w 90—100 dni; zbyteczna wilgoć te- 
skich łanach roślinę, i na ostatnićj sessyi uchwalony został pro., goroczna stanęła temu może na przeszkodzie. Plantacyą samą 
jekt wniesienia do ministeryum podania o udzielenie pewnych można było uważać za ndałą, na co się też członkowie komissyi 
zwolnień z patentów i akeyzy rządowój, dla przedsiębierstw gor. PP» dt- Szułdrzyński z Lubasza i Władysław Paliszewski z Hutki 
go-syropowych i sorgo-cukrowych, w celu dopomożenia rozwojowi zgodzili; o rozroście zresztą roślin przekonają panów egzemplarze 
tego rodzaju przemysłu, mogącemu łatwo posłużyć do rozmaitych tutaj’ dołączone. 
ulepszeń w niejednćj gałęzi gospodarstwa wiejskiego. Odezwa do Sprzątnięte sorgo dało na Y, hektr. 140 eentnarów zielo- 
ministeryum w téj sprawie Kijowskiego Towarzystwa Przemysło - | nych łodyg, co czyni na '/, hektametru, czyli 1 morg magdeb. 
wo-rolniczego, zawiera dwa główne punkta: 1) o zwolnieniu na | 280 centu. Jeden centnar łodyg obrany z liścia i kłosów, wydał 
lat pięć od płacenia akcyzy i podatku patentowego fabryk sorgo- | 7 fat. syropu (jaki panom tutaj przedstawiam); ponieważ 1 morg 
syropowych, w ilości po jednój na każde oddzielne gospodarstwo wydał 280 centn. massy, potrąciwszy na liście i kłosy 10 centn., 
wiejskie, i nie przerabiających syropu na mączkę cukrową, i 2) | pozostałoby 270 centn. łodyg, które według powyższego wydać 
o takiómże zwolnieniu na lat trzy fabryk sorgo syropowych, oraz | powinny 270><7 funt.-=1890 fnt,=945 kil. syropu; licząc 70 fen. 
i sorgo-cukrowych, przerabiających syrop na cukier krystaliczny. | 7% kilo tego syropu, przyniósłby wj 661.50 m., oprócz paszy 

Spodziewać się można, iż podanie Towarzystwa zostanie u- |% wytłoczyn, która także nie jest bez wartości. 
względnionóm, aby przez ułatwienie ogólniejszego produkcyi tój | Sposobu pehea nie opisuję, gdyż ja tylko na małą ska- 
u nas rozwoju, zabezpieczyć przemysł ten zawczasu od współzawo- | lę robiąc, wyręczałem się jak mogłem. Myślałem z początku, że 
aa aja poreda zly, ja to rku gat ska 1 

i . | 0 j >j , E 3 

Ze sprawozdań dokonywanych prób, zamieszczamy następne: | Sele taką massę wyciskałem w prassie mocnój żelaznój O że- 

Sprawozdanie z uprawy doświadozałnój w W. Ks. Poznańskióm. laznych śrubach, i pomimo to jeszcze zbyć wielkiego rezultatu 


i i i | nie o8 łem 1). 
Towarzystwo rolnicze Poznańsko-Szamotulskie, pisze p. W, 019 95 ągną 
Wawrowski w „Ziemianinie,* poleciło mi robić doświadczenia z u- | 1) (Przyp. Red. „Dworu Wiejskiego“). Wyciskanie soku z ło- 
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Otrzymałem po odparowaniu soku w zwyczajnych miedzianych 
rądlach, jak wyżój wspomniałem z 1 centn. łodyg, które wazyst- 
kie były zebrane przed i w czasie wykłoszenia się, 7 fat. syropu, 
którego nie sprzedałem, dałem tylko temu i owemu na próbę. 
Kupcy i dystylatorzy w Czarnkowie oświadczyli mi, że możnaby 
dostać za niego po 60—70 fen. za kilo. Na przyszły rok zasieję 
parę morgów i sprowadzę odpowiedni przyrząd. Syrop ten sma- 
kuje także dobrze z chlebem; ludzie na wsi bardzo dopraszali się 
o niego do chleba, nie mogłem się prawie opędzić. Dystylatoro - 


wie w Czarnkowie utrzymują, że z syropu tego wyrabiaćby mo- ` 
żna bardzo dobrze araki, czyli rumy i rozmaite likwory. Syrop 


ten działa także dobrze na błony śluzowe w czasie kaszlu i kataru. 
O wartości przedłożonego syropu, jak niemniój o zawartości 
cukru krystalicznego w sorgo, poucza nas analiza zrobiona przez 


p. Ad. Paulego na stacyi doświadczalnój w Żabikowie. Sorgo ło- 


dygi zawiera w 100 częściach procentów: wcdy 77.8, popiołu 0.88, 
ciał białkowatych 1.87, drzewnika 6.32, tłuszczu 0.53, ciał bez- 


azotowych (cukru) 12.61. Syrop z sorga nadesłany przez p. Wa- 


wrowskiego, zawiera w 100 gr. 12.97% cukru. Jeden litr soku za- 


wiera 152.4 gr. cukru. Na 1 kil. cukru potrzeba 6.5 litr. syropu. | 


Według sprawozdania p. G. Dureau, fabrykacya cukru z ło- 


dygi sorga, znajduje się w stadyum korzystnego rozwoju. Z 100 


kigr. łodygi otrzymuje się 65 klgr. soku, a w tym zawarte są 
mniój więcój 125% cukru trzcinowego (krystalicznego). Z tego 
goku otrzymują: cukru pierwszój dobroci 8,2 prc., drugićj dobro- 
ci 4.2g, melassy 3.7%, przeto 100 klgr. sorgo łodygi wydaje 8,06 
cukru, 2.40 melassy: 

H: Pellet znalazł w 100 częściach cukru z sorgo: wody 1.85, 
cukru 92.90%, glykozy 2.56%, popiołu 0.66%, organicznych mate- 
ryj 2.05%, razem 100.00. Pellet zwraca na to uwagę, że uprawa 
sorga i fabrykacya cukru w bardziój południowym klimacie opła- 
cić się musi i fabrykacyi cukru z buraków konkurencyą zro- 
bić może. 

Sorgo dla swój wielkiój zawartości cukru w ogóle, ma także 
wielkie znaczenie, jako roślina pasiewna, gdyż dużo daje massy, 
prawie tyle co kukurydza. Nasienia potrzeba na morg 1 klgr. 
wartości 6 m., a zatóm kosztuje takowe o połowę mniój, niż za- 
siew kukurydzy; ilością cukru przewyższa tenże w kukurydzy, 
mianowicie dla krów pożądanym jest pokarmem. i 

Pszczelarze także mają łatwy i tani środek podtrzymywa- 
nia słabych rojów przez użycie tego syropu; próby robione w 
Czarnkowie dały dobry rezultat, 


Hodowla koni we Francyi. 


Francuzi hodują 3 różne rodzaje koni: 1) ciężkie pociągowe, 
używane w rolnictwie i w miastach do ciągnienia wielkich cięża- 


dostępne tylko dla ludzi zamożnych. Najpokupniejszemi są śre- 
dnie konie powozowe. Są to konie pół krwi, mieszańce rassy wy- 
ścigowój z ciężką rolniczą. Użyteczność ich jest znakomita, Hodo- 
wla tych koni przynosi zależnie" od stopnia swego powodzenia 
znakomite zyski albo wielkie straty. 

Kenie średnie ciężkie czyli pół krwi biegną w dwie godziny 
25 do 35 kilometrów, czyli wiorst z ciężarem wynoszącym 75 do 
100 kilogramów (180 do 240 fnt.) Konie te są nujwięcćj w armii 
używane. 

Każdy pułk piechoty ma 55 koni; pułk konnicy 740, a pułk 
srtylleryi 1500. Armia francuzka w czasie pokoju ma 110,000 ko- 
' ni. Osma część tój ilości jest ce rok potrzobna do odnowienia 
i stanowi ilość remonty zakupywanćj. Na 13,750 sztuk koni ro- 
cznie w czasie pokoju kupowanych dla armii, dostarcza Francya 
sama 8 do 9000. 

Remontowanie składa się z 4 okręgów i 17 składów remon- 
ty. Prócz osób urzędujących stale w remontowaniu, bywa corócz - 
nie pewna liczba oficerów konnicy odkomenderowanych dla poma- 
gania składom remonty. 

Francuzki sposób remontowania wpływa pomyślnie i pomoc- 
| niczo dla rolnictwa na hodowlę koni. Prawo nakazuje kupować 
remontę bezpośrednio od hodowców koni, aby im nietylko ko- 
rzyść z ich. produkcyi zapewnić, ale zarazem zabezpieczyć od spół: 
zawodnictwa z koniarzami zagranicznymi. Kupno remonty trwa 
| cały rok i zapewnia rolnikowi przez cały rok odbyt na jego 
| przychowek dorosły. 
| Najwięcój remonty dostarcza Normandya, bo mnićj więcój 
| połowę całćj rocznie potrzebnój ilości. Inne części Francyi do- 
|starczają w różnych latach różne ilości. W jednych latach dostar- 
| czają więcój, w innych mniéj. 
| Przy stawianiu armii na stopie wojennój potrzeba prócz po- 
, wyższój rocznie potrzebnój ilości remonty jeszcze 150,000 do 

160,000 sztuk koni. W wojnie dłuższćj trzeba dwa razy tyle. Dla 
| zapewnienia sobie tój ilości ile możności remontą krajową, odby- 
j wa się podług postanowienia z d. 1 lipca 1874 r. spis wszystkich 

koni i mułów, z wyszczególnieniem ilości klaczy i sztuk zdatnych 
do wojska, aby wiedzieć można, jaką ilość tego rodzaju koni woj- 
sko z krajowych mieć może. 
| Ogół koni francuzkich wynosi 3 do 34 miliona. Roczny przy- 
| rost przez krajowe żźrebięta wynosi 300 do 350,000 sztuk koni. 
| Konie francuzkie dobrze utrzymane i umiarkowanie używane trwą- 
ią 25 do 30 „lat. Ze względn na przypadki, nadużywanie w szyb- 
| kim biegu i ciężarze i Śmiertelność żrebiąt, wynosi we Francyi 
| przecięta długość życia konia 10 lat. 
i Hodowla koni przynosi we Francyi mierne korzyści, mniéj 
| pewne niż hodowla bydła. Gdyby nie pomoc i zachęty ze strony 
| rządu, Francya hodowałaby o połowę mnićj koni niż hoduje. Na 
; pierwszóm miejscu stoi staranność o szkoły weterynaryi. Ze szkół 
„tych wychodzi rok rocznie wielu weterynarzy biegłych w swój 
'Bztuce. Powtóre utrzymuje rząd francuzki narodowe stada koni 
| znacznym kosztem, który w r. 1878 wynosił 849,812 rubli. W sta- 
' dach tych znajduje się 1900 ogierów, 30 wałachów i 60 kobył z 
i ich żrebiętami, 


rów. Konie tój rassy są po większój części siwe, ciężkićj budowy, | Na 300,000 żrebiąt, które się we Francyi corocznie rodzą, 
krępe i zgrabne. Postać téj rassy i jéj żywość odróżniają ją bar- | pochodzi spełna 31% od ogierów narodowych. Reszta 205,000 żre- 
dzo korzystnie od dawnych rass ciężkich, naprzykład od pine- biąt pochodzi od ogierów należących do właścicieli stad, do wło- 
gauerów austryackich, a tém bardzićj od północno-niemieckich ścian i woźniców przewożących obce ciężary. ż 
koni ciężarowych. 2) Średnie konie powozowe, używane do cią- | Dla zapobieżenia zachowaniu płodności żrebeom niezdatnym do 
gnienia małych ciężarów i w ciężkiój konnicy. 3) Lekkie konie | płodzenia dobrych koni, ustanowił rząd francuzki publiczne próby 
wieszchowe i powozowe. | żrebców, mających służyć do rozpłodu. Źrebiec pełnój krwi arab- 
Najtańszą jest hodowla koni rolniczych czyli ciężarowych. | skiój lub angielskićj biegnie w téj próbie 2 do 4 wiorst (kilometr.) 
Rassa ta dojrzewa wcześnie. Źrebięta 18-miesięczne tój rassy ro- | Arabski trzechletni biegnie z ciężarem 50 kilogramów (122 fot.) 
bią w gospodarstwach rolniczych i zarabiają swą karmę. Najko- | Czteroletni arabski biegnie z ciężarem 58 klgr. (140 fnot.) Trzech- 
sztowniejszą jest hodowla lekkich, a rosłych koni wierzchowych, | letni angielski biegnie z ciężarem 55 kigr. (134 fnt.), a cztero- 
które są pełnój krwi wyścigowój. Ceny osobników tój rasy, zda- | letni z ciężarem 64 kigr. (156 fnt.) Ozteroletni żrebiec półkrwi 
rzonych pod względem zdrowia, użytku i piękności, są wysokie, | ciężkićj rassy musi z ciężarem 68 kilogr. (166 fnt.) biegnąć 4-ry 
wiorsty. Trzechletni żrebiec pórkrwi lekkiego kroju musi biegnąć 
dyg, koniecznie uskuteczniane być musi w prassach waleowych, gdyż | 2-wiorsty i przebyć w tój drodze 8 przeszkód z ciężarem wyno- 
giekanie i wszelki sposób rozdrabniania, a skutkiem tego wystawiania | Szącym 60 klgr. (146 fnt.), a czteroletni z ciężarem 68 klgr. (166 
dłuższy czas soku na wpływ powietrza niekorzystnie oddziaływa na | fot.) Każda klacz młoda musi przebyć 2 wiorsty z ciężarem 55 
jakość soków łatwo podlegających fermentacyi. | do 60 klgr. (134 do 146 fnt.) Próby te, acz nie są przymusowe 


a c 


niedołężnych, drobnych i słabych. 


Niemiec o rolnictwie węgierskióm, 


Węgry są mało zaludnione, osobliwie w okolicach urodzaj- 
nych. Dla tego są do kolonizacyi bardzo sposobne. Dobra rozle- 
głe znajdują się we wszystkich częściach Węgier, chociaż większa 
część tych dóbr przestała być własnością magnatów, została roz- 
sprzedaną, albo przeszła bez podziału częścią w ręce żydowskie, 
częścią wielkich przemysłowców. Są jednuk i dobra olbrzymićj 
rozległości, dobrze zagospodarowane. Do takich należą 11-milowe 
dobra Bolie i 7-milowe dobra Altenburg, jedne i drugie wależące 
do arcyksięcia Albrechta, tudzież 40 milowe dobra Munkacz hra- 
biego Ervina Schonborn - Buchheim'a, następnie wielkie posia- 
dłości ks. Koburskiego, Metternicha-Lippe i t. d. Dobra te'są po 
większój części na własny rachunek gospodarowane, byłyby je- 
dnak wydzierżawione po cenach przystępnych, gdyby się znaleźli 
odpowiedni dzierżawcy. Nietylko w Węgrzech, ale nawet w Arcy- 
księztwie Austryackióm nie weszły dzierżawy w zwyczaj. Dla kra- 
ju byłoby bardzo dobrze, gdyby się upowszechniły dzierżawy i 
zabiegliwi dzierżawcy mieliby się dobrze. W każdój części Węgier 
można znaleźć dzierżawców i właścicieli pochodzących z Niemiec 
północnych i większa ich część ma się bardzo dobrze. Poznałem 
gam takich w najróżniejszych częściach Węgier. 

W Niemczech słyszałem o wielu, którzy chcieliby osiąść w 
Węgrzech, ale ich zniechęca nieznajomość obcéj mowy. Co do te- 
go rzecz najmniejsza! Mało jest osób w Niemczech, które mają 
poięcie, jak w Węgrzech upowszechniony jest język niemiecki. Ka- 
żdy znający Węgry przyzna mi, że całe Węgry można przejechać 
i porozumieć się wszędzie przy znajomości języka niemieckiego. 
Przeciwnie po węgiersku nie można sig w wielu miejscach poro- 
zumieć. Niemiecki język wystarcza wszędzie. W każdój wsi jest 
przynajmnićj jeden Żyd, który jest kupcem, dzierżawcą lub po- 
średnikiem i umie po niemiecku. Rzemieślnikami są po większój 
części Szwaby. Różni pomocnicy zakładów przemysłowych i do- 
zorcy folwarczni, tudzież wysłużeni żołnierze rozumieją po więk- 
szój części Ha CRY Ga gd o» się pozna język 
miejscowy, trzeba się przez tych pośredników porozumi 
miejscu Wa „tę EREN areną ce 2% tee tdi | 

ciciele małych posiadłości w Węgrzech za ia si 
na magnatów. To samo czynią dzierżawcy. Jedni i e wię | 
nają swoje gospodarstwo od dobrój czwórki koni i paradują dj 
kąd Żyd z nich skóry nie sciągnie. Z tego powodu w Węgrzech j 
nietylko dobrą dzierżawę mieć można, ale i kupno dobre zawrzeć 
nie trudno. 

Dobry gospodarz może w Węgrzech łatwo dojść do więk= 
szój dzierżawy i dorobić się majątku. Niechaj się jednakże strze- 
że przedsięwzięć śmiałych i liczenia na kredyt, bo ten jest bar- 
dzo drogi. 20 do 50% w pożyczce zupełnie poręczonój jest zwy- 
czajny. Sto procent w kredycie osobowym jest powszechnie przy» | 
jęty i nie zadziwia nikogo. Pod tym względem nie przesadzam i 
nie należę do tych, którzy lubią odstraszać. © 

Do kolonizacyi nadają się najlepićj komitaty położone przy 
kolei żelaznój, a mało przez obcych zaludnione. Koleją żelazną 
można z nich wszelkie płody relnicze na wielkie targi przesyłać. 

Węgierskie niziny gą bardzo urodzajne i jest w nich wiele 
dobrego, ale tam postąpiło już gospodarstwo, rola jest już wyczer- 
pang i nie można tyle zarobić co w ziemiach pierwotnie i bardzo 
niedbale uprawianych, W tych ostatnich nie znają prawie gospo- 
darstwa nabiałowego, zdolny sórowar robiłby tam dobre interesa 
na dzierżawie krów, gdyby je sam żywił. Sery robią wszędzie i 
dobre, ale tylko w gospodarstwach folwarcznych. Robią i masło, 
ale liche, niepokupne i nizkocenne. Postęp nieustanny przewozu 
i handlu, tudzież staranność ministeryum rolnictwa węgierskiego 


3 - 
i obowiązujące, mea s kraj od mnożenia się w nim koni | są bardzo kc dla osób gospodarnych. Ktoby tych rad u- 


słachał, nie straci. 


ROZMAITOŚCI. 


Z Krasnegostawu piszą do Gaz. Lubelskićj: Tępienie lasów 
w okolicach Krasnegostawu odbywa się swoim porządkiem. Dowo - 
dem tego następujące cyfry, oparte na urzędowych danych: Zwie- 
ziono w r. z. na bindugi pod Tarnogórą, Górami, Zakręciem, Stę- 
życą i Gosią Karczmy drzewa sztuk 86,610; z tych spławiono 
Wieprzem: podkładów 54,200, belek i murłatów sosnowych 8700, 
klepek dębowych 1150, sosnowych 600, szweli dębowych 6500, 
sosnowych 7760 i bali sosnowych 600. Razem sztuk 79,510, war- 
tość których obliczoną została podług cen miejscowych na 149,555 r. 

Studya Pasteura nad zarazkami wśoieklizny. Znakomity 
francuzki uczony, Pasteur, nie ustaje w pracy nad poszukiwania 
mi zarazków różnych chorób trapiących Świat zwierzęcy i roślin- 
ny, którym z wielkićm powódzeniem przeciwstawia swoją metodę 
szczepienia. Liczae już oddane przez siebie społeczeństwu usługi 
pragnie on uwień'zyć wskazaniem środka przeciw wściekliźnie, i 
obecnie niemal wyłącznie pracuje w tym kierunku. W tych dniach 
na posiedzeniu akademii nauk ścisłych w Paryżu, zdawał on spra- 
wę z dotychczasowych swoich spostrzeżeń i doświadczeń, z któ- 
rych wynika, że zarazek wścieklizny, wprowadzony do mózgu 
psów za pośrednictwem trepanowania, sprowadza szilony napad 
choroby. worowadzony zaś do żył działa mniój gwałtownie, po- 
wodując raczój częściowy paraliż niż wybuch wściekłości. Na 
końcu swego sprawozdania oświadczył Pasteur członkom uczone- 
go zgromadzenia, iż dwudziestu psów zabezpieczył od wścieklizny, 
zaszczepiwszy im inny zarazek niż ten, który wściekliznę zbu- 
dza. Zbawczy ów środek przyrzekł wskazać po dokładniejszóm 
jego zbadaniu. 


Sprawozdania tygodniowe, 


Gdańsk dnia 29 marca 1884 r. 


W ciągu tego kir mieliśmy zimne, po części dźdżyste 
powietrze. Wiatr był południowo-zachodni i północno-wschodni. 
W Nowym-Yorku ceny na pszenicę ciągle spadają. Ostate- 


'ezna €'na za psz. w miejscu była 1,84 dol.. w tygodniu ubiegłym 


1,74 dol. Mąka również spadła z 3,65 na 3,85 dol. 

Wywieziono z portów atlant. Ameryki do Europy: 

Do Anglii 29,000 kw. psz. w tyg. ub. 30,000 kw. 

Do Francyi 5,0003 55 15,000 kw. 

Do pozostałega kontyn. 5,000 „ Skin Bi 

Zapasy kontrolowane wynosiły 30,225,000 buszli, wodle pry- 
watnych depesz miały się takowe na 29,500,000 zredukować. 

W Anglii panowała w tym tygodniu zimna temperatura. 
Interes na targash angielskich obracał się w bardzo ciasnych gra- 
nicach, obca psz. była w zaniedbaniu, dowozy krajowój psz. zna- 
czne, ceny zaś płacono w ogólności zeszłotygodniowe. 

Sprzedaż nadeszłych transportów z zagranicy była utrudnio- 
na, skutkiem czego 4 z takowych pozostało niesprzedanych. 

Z londyńskiego targu donoszą w poniedziałek: psz. spokoj- 
nie, obcą po niższych cenach kupowano, nadeszłe ładunki dozna- 
ły pokupu, mąka ospale; we Środę psz. bez handlu, nadeszłe ła- 
dunki stale, mąka ospale. Z obcój psz. dowieziono 23,738 kwr. 
w tyg. ubiezłym 41,082 kw. _ 

We Francyi na psz. była ospała tendencya. 


» n 


000 kw.. 
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W Paryża pszenica i mąka tańsze. 

W Beigii na psz. tendencya zniżkowa. 

W Hollandyi pszenica spadła. 

Nad Renem za pszenicę i żyto płacono niższe ceny. 

W Austro-Węgrzech psz. i żyto tańsze. 

W Berlinie psz. i żyto o 4 mr. tańsze. 

Skutkiem bardzo szczupłych dowozów i braku pokupu, po- 
nieważ eksporterzy nie mają sposobności sprzedaży na zagranicę, 
panowała Ba naszym targu ospała tendencya, 


| ; Ceny zeszłotygodniowe utrzymały się niezmiennie przy do- 
| brych gatunkach, inne gatunki spadły. 
Cały obrot wynosił tylko 500 ton. 
| Notujemy za 1000 Rica pożal marek 
zenicy jarćj 63—175 
| Pena 7 btréj i szklistój 119—121 164—165 
; „  jasnokolorowéj + Aeg ŁAM 168 
| wysoko-pstréj i szklistój 126—127 182—184 
; M rossyjs. czerwonćj 119---124 152—161 
Żyta krajowego podług gatunku 120 145 
„ wadliwego 120 140 
„ porosłego s 120 139 
„ polskiego na tranzito, 120 124 
rossyjskiego na tranzito 120 123 
Jęczmienia krajowego dużego 105—108 137—145 
lepszego 196108 154—155 
rossyjskiego na tranzito 100 118 
i k porosłego drobno-ziarn. 107 122 
Koniczyny białój obszadzonój krajowój, za centn. 44 
Wyki krajowej 153 
A „ polskiéj na tranzito i 25 
ji Łopuchy rossyjskićj na tranzito za centnar 150 


R 0.060 litr. 4 okowity płacono 46,75 mr. 
Oda kurs giełdy zyj poren austr. 168,65; ruble 
jski . kurs gdański „50. 

POIRAN RUD TiC N o ażałaicow:akalonoski ot Gamp, 


Bank kredytowy Donimirski, Kalkstein, Łyskowski i Sp. w Toruniu, 
Toruń, dnia 29 marca 1884 r. 


godni ipse jeszcze mieliśmy powietrze, ; 
W ONE CZ Om Pnie się poczęła, skutkiem czego | 


temperatura jednakże znowu 


| 


tnich dniach prawdziwe marcowe nastało powiet:ze. Wio- | 
an jeszcze się nie rozgościła, a obawy o skutki ewentual- | 


nych przymrozków nie minęły. 


W Ameryce a ) 
eodziennie się obniżają, koszta frachtu natomiast się: podnoszą 
z 1 sh, na 1%, sb., a mimo to wywozy coraz są mniejsze; tako- 
we wynosiły w ostatnim tygodniu 52,000 kwr., w stosunku do 
163.000 kwr, resp. 98,000 kw. Równocześnie zapasy kontrolowane 
(visible supply) także się zmniejszają i wynoszą 30,225,000 buszli 
pszenicy w stosunku do 30,550.000 buszli w tygodniu poprzednim, 
z czego wynika, że zapotrzebowanie Ameryki się zwiększa. Poło- 
żenie to jest niejasne, rychło wszakże wyjaśnienia spodziewąć się 


należy, W Auglii obcój pszenicy mało, a dowozy były małe. Pię- . 


krajowe gatunki, których dowóz bardzo jest szczupły, są żą- 
ad Aranko płacone. We Francyi utyskują na szczupłość obro- 


tów, a ze strony kupców wstrzemięźliwość do zakupna się zwięk- 


szą. Młynarze trudny dla swych fabrykatów znajdują odbyt, i 
dla łego priy zakupnie zboża domagają się ustępstw. Na placach 
portowych handel był ograniczony mimo obniżonych cen. Targi 
terminowe były słabe, a ogólne usposobienie jest ospałe. Na tar- 
gach belgijskich słaba przeważała tendencya, lecz ceny, z wyjąt- 
kiem pszenicy, dobrze się utrzymywały. W Hollandyi interes był 
spokojny, obroty ograniczały się na pokrycie potrzeb miejgcowój 
konsumcyi; & W ogóle brak było chęci do spekulaeyi. Nad: Renem 
obroty. były słabe, dobre gatunki były żądane, gorsze zaś zanie- 
dbane. Lepsze było położenie targów południowo-niemieckich, 


i ~ W drukarni Gazety Warszawskićj, ulica Długą 557.—1oss91emo Iemsypov.—Bapmasa, 22 Mapra (3 Aupbaa) 1884. 


Z 


handel zbożowy dziwne przybiera obroty. Kursa , 


choć obroty były ożywione. Nadeszłe z Austryi i Węgrzech sprá- 
 wozdania nieco się poprawiły; w Węgrzech żyto dobry ma odbyt, 


pszenica zaś jest zaniedbana. W Austryi obroty były ospałe, tyl- 
ko w Galicyi na artykuły pastewne dobra panowała chęć do ku- 
pna. Na targach północno-niemieckich zeszłotygodniowa podwyżka 
cen rychło minęła, a w ogóle słaba w ubiegłym tygodniu pano- 
wała chęć do kupną, 

Na naszym placu dowozy nader były szczupłe, a ztąd ceny 
dość dobrze się utrzymywały; na jarzyny i artykuły pastewne po- 
Byt był ożywiony. à 

Płacono za 1000 kilogr. 


Pszenica transito 115—133 fun. 135—168 Mrk. 
krajowa z wyrost. 120—126 „ 155-—165 ix 
krajowa zdrowa 126—131 , 170—175 
jasna z wyrostem 120—126 „ 160—170 , 
zdrowa 128—133 ,„ 173—178, 
Żyto transito 110—128 , 110—180 . 
„ krajowe 115—122 , 125—133 , 
i 123—128 , 133—136 ,„ 
Jęczmień rossyjski 110—140 , 
„ krajowy 115—145 , 
Owies rossyjski 110—130 ,„ 
„ krajowy 125—132 , 
Groch na paszę 130—145 „ 
„ kuchenny 150—175 ,„ 
„ Victoria 170—200 , 
Łubinu niebieskiego 50— 80 , 
s żółtego 50— 85 , 
Rydz (lnica) 170—210 , 
Kuch rzepakowy 120—130 ,„ 
Kuch lniany 125—134 , 
Otręby pszenne 90— 96 , 
Otręby żytnie 96—100 , 
Koniczyny czerwonój za centnar 40— 60 , 


pi białój 


5 45— 85 
W Hamburgu na okowitę słabe panowało 


usposobienie, a 


ceny nowój uległy obniżce. 
Płacono za okowitę kartofianą: 
© la 

loco bez beczki 33 | Ši? T 0.87 

w beczkach tel quel 36y,| Ża5=$ 185 |S 
wbeczkach kontrak,loco 37%, $ REM 1,05 | œ 
na marzec 375, So Ę 53 1,04; 5 
na kwiecień-maj 37%| BIRRE 1,04 | 
na maj-czerwiec 37 ij e FE E 1.04 | 3 
na sierpień-wrzesień 38 2 E $E s 1,07; 


UWAGA. Zwracamy uwagę naszéj sz. klientelli, že odebrali- 
śmy zlecenia do zakupna koniczyn wszelkiego gatunku, prosimy 
więc o konsygnacye lub stałe opróbkowane oferty, gdyż jesteśmy 
w stanie korzystne zapewnić ceny. Przyjmujemy także zlecenia do 
zakupna wszelkich gatunków nasion do siewu, a ceny przesyłamy 
na żądanie franko. 

Dzisiejsze kursa berlińskie. 


Rossyjskie banknoty 207.50 Mrk. 
Pszenica kwiecień-maj 169.50 , 
wrzesień-październik 179,50 „ 
New-York 103.75. „ 
Żyto loco 141.00 „ 
kwiecień-maj 141.50 „ 
maj-czerwiec 142.050 » 
wrzesień-październik 145.50 ,„ 
Olej rzepakowy, kwiecień-maj 57.50 , 
wrzesień-październik 57.70 o 
Okowita loco 40,40 , 
marzec-kwiecień 46.60 , 
j 46.60 „ 


kwiecień-maj 


